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w fabrykach. 


Przy powstałem niedawno towarzystwie 
popierania ulepszeń i rozwoju przemysłu 
przgdzalniczo - tkackiego, utworzono, jak 
wiadomo, komisyę do zbadania kwestyi za- 
bezpieczenia życia i zdrowia pracujących 
w fabrykach. Komisya ta odbyła przed 
kilku dniami trzecie posiedzenie, z którego 
sprawozdanie znajdujemy w gazecie „Ru- 
skija wiedomosti*: 

Przedmiotem pierwszej dyskusyi było 
praktyczne rozstrzygnięcie zadania zmniej- 
szenia ilości wypadków nieszczęśliwych 
przy maszynach do czesania; dyskusyę wy- 
wołała interpelacya, skierowana w tym 
względzie do komisyi przez fabrykę nikol- 
ską Sawwy Morozowa i s-ki, Wypadki 
nieszczęśliwe, spowodowane przez maszyny 
czesalnicze, stanowią około 30%, ogólnej 
ilości wszystkich wypadków w fabrykach 
bawełnianych, dlategoteż na maszyny te 
wypada koniecznie zwrócić uwagę. Komi- 
sya tymczasowo, zanim szczegółowo rozpa- 
wzy wszystkie przyrządy zabezpieczające 
robotników pracujących przy maszynach 
czesalniczych, załeciła zastosowanie proste- 
go i praktycznego sposobu osłony walców 
tych maszyn specyalną oponą skórzana; 
przyrząd ten zastosowano z powodzeniem 
przy maszynach znanej z wzorowych urzą- 
dzeń i z najmniejszej liczby wypadków 
uieszczęśliwych fabryki Rameńskiej, 

Bapane dyrektor zakładu Rentowskie- 
go, p. Fedorow, odczytał referat, w którym 
przedstawił ułożone przez siebie, skutkiem 
zalecenia komisyj, przepisy co do obeho- 
dzenia się z maszynami w fabrykach ba- 
wełnianych i tkackich wogóle. Za mate- 
ryał do ułożenia tych przepisów posłużyły 
istniejące już w wielu wielkich fabrykach 
okręgu fabrycznego moskiewskiego przepi- 
sy, których dostarczył prezes komisyi, N. 
l. Nikitinskij, jak również przepisy różnych 
fabryk zagranicznych, zebrane przez pô- 
mocnika inspektora fabrycznego okręgu fa- 
brycznego włodzimierskiego, A. A. Mikuli- 
na, Według informacyj referenta, przepi- 
som podobnym za granicą nadają dość wa- 


Walter Besant 1 James Rice. 


Tryumf prawdy. 


(Dalssy ciąq — patrz Nr. 194). 


_ Jan Wybrow nie powiedział jej nigdy, że 
ję kocha, lecz uścisk jego ręki był coraz 
gorętszy, głos jego miękł coraz bardziej, 
kiedy przemawiał do niej, spojrzenie jego 
coraz dłużej spoczywało na jej ładnej 
główce, a on sam z każdym tygodniem 
stawał się coraz bardziej radością i słoń- 
com jej istnienia. Jeśli to wszystko nie 
jest miłością, to cóż nią będzie? Jednak- 
że młoda dziewczyna nie zamarzyła o ża- 
(реј zmianie w tej niewinnej idylli, a mto- 
dzieniec dla jakichś powodów powstrzymy- 
wał się. z wymówieniem słowa, które było- 
by zerwało urok zaklęty. Ale los go w tem 
zastąpił. 

Było tę w sobotę, po południu, przy koń: 
tu lala, kiedy na polach falowały obfite 
łany zboża, jabłonie w sadach rumienily 
się obfitością dojrzałego owocu, a w lasach 

wa opuszczały swe konary i gałęzie 
ku ziemi, jakby omdlewając z nadmiaru 
roskoszy, 
W Londynie panował skwar, na ulicach 
Tozlegato się głośne wołanie przekupniów, 
Toznoszących chłodzące napoje, а w powie- 
trzu, na zacieśnionych ulicach City unosiły 
się jakieś nieokreślone wyziewy. W ko- 
Fele św. Etelreda malowane okna јаќйіа - 
У całym blaskiem, smugi kolorowego świa- 
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żne znaczenie, jako jednemu z najistotniej- 
szyeh środków zmniejszenia ilości nieszezg- 
śliwych wypadków. W Rosyi, wedle słów 
referenta, nader często nawet w fabrykach 
wielkich i dosyć dobrze urządzonych, prze- 
pisy te odznaczają się ciemnem, niejasnem 


zredagowaniem i zawierają mnóstwo luk. 


zasadniczo ważnych. Rozebrawszy kryty- 
cznie zgromadzony materyał, referent ulo- 
żył sam dokładniejsze i odpowiadające rze- 
czywistym potrzebom tablice wspomnianych 
przepisów o obchodzenia się ze wszystkie- 
mi główniejszemi specyalnemi maszynami, 
używanemi w przedzalniach i tkalniach 
bawełny. Rozbiór przepisów, przedstawio- 
nych przez p. Fedorowa komisyi, wywołał 
na posiedzenia gorącą dyskusyę, przyczem 
dotknięto wielu wad wewnętrznej organi- 
zacył fabryk krajowych pod względem za- 
pobiegania wypadkom nieszczęśliwym, oraz 
zaznaczono te strony owej organizacyi, 
nad jakiemi komisya zamierza zastanowić 
się w najbliższej przyszłości. Wobec wa- 
zuego znaczenia, jakiego wspomniane ogól- 
nikowo przepisy nabędą i konieczności 
wprowadzenia ich w Rosyi w jednostajnej 
normalnej postaci do wszystkich fabryk, 
komisya w ostatecznym wnioska postano- 
wila ułożone przez p. Fedorowa tablice 
przepisów rozesłać do przejrzenia dyrekto- 
rom najznaczniejszych fabryk i po zebra- 
nia оріпіј dyrektorów, prosić towarzystwo 
popierania udoskonalenia i rozwoju ruskie- 
go przemysłu fabrycznego, przy którem ko- 
misya fuakeyonuje, aby przepisy te, odpo- 
wiednio poprawione, poprzeć w sferach 
rządowych. Qzłonków zaś komisyi posta- 
nowiono prosić, aby się zajęli rozpatrze- 
niem istniejących i ulozoniem normalnych 
przepisów co do obchodzenia się z maszy- 
nami w innych działach fabrykacyi. 
Trzecim przedmiotem roztrząsań na ze- 
braniu był komunikat dwu członków ko- 
misyi o rezultatach zbadania przez nich, 
skutkiem polecenia komisyi, w jednej z fa- 
bryk moskiewskich dzialania przyrządu do 
szybkiego wstrzymania maszyny parowej 
przy wypadku nieszczęśliwym z rozmaitych 
części zabadowań fabrycznych. Działanie 
obejrzanego przyrządu systemu „Hambru- 
cha“, okazało się niezupelnie zadawalniaja- 
cem i komisya, po rozebrania wogóle roz- 
maitych przyrządów do 


gorące tony; czerwona luna, padłszy na 
klęczące postacie rycerza i damy, niby ru- 
mieńcem życia zabarwiła ich lica i odjęła 
im sztywność, która w pojęcia rzeźbiarza 
miała znamionować powagę; inny promień 
nareszcie ozłocił pełną rezygnacyi twarzy- 
czkę Karolci, siedzącej w zamyśleniu przed 
organami. Poniżej na ich stopnia siedział 
Jan Wybrow obok Róży Warnford. Ani 
jednem słowem, żadne z nieh nie zdradziło 
się ze swą miłością, a jednak na pierwszy 
rzut oka znać w nich było parę zakocha- 
nych. 

Młodzieniec opowiadał swej towarzyszce 
o pięknych okolicach, gdzie łany zboża cia- 
gną się złotem pasmem, gdzie srebrne stru- 
mienie zraszają kwieciste łąki, gdzie lasy 
pełne cienia szemrzą tajemniczo. 

— Kiedy$,—dodal — zwiedzimy je razem ; 
kiedyś, jak będę zależał od siebie — do- 
kończył prawie niedosłyszanym szeptem. 

— Och! ja nigdy nie mam wolnego dnia— 

westchnęła Róża. — Prawda, że nie należy 
wiecznie czegoś pożądać, ale ja nieraz tak pra- 
gnę jakiejś odmiany. Tak chciałabym choć na 
kilka dni wydostać się na wieś, jak da- 
wniej bywało, za moich lat dziecinnych. 
Miałabym miłe wspomnienia na czas wie- 
czorów zimowych, zwłaszcza, gdybym mo- 
gła mieć nadzieję, że w lecie znowu się to 
powtórzy. 
Żal mi pani niezmiernie, ale dziś, cóż 
ja mogę? Jestem dopiero małym urzędni- 
czkiem. Czy będziesz pani miała cierpli- 
wość poczekać... 

— Pan gotów jesteś przypuścić, że ja 
się skarżę! Niechże pau tego nie myśli. 
Przeciwnie, ja jestem bardzo szczęśliwą, 
powinnam nią być! Tylko jak jest tak 
gorąco i duszno w mieście, a ktoś tak jak 


i w Łodzi. 


przy nieszczęśliwych wypadkach maszyn i 
mechanizmów fabrycznych, postanowiła za- 
lecić: dla fabryk małych bezpośrednie ha- 
mowanie wałów chwytających i dla wiel- 
kich arządzenie sieci elektrycznej wstrzymn- 
jącej. W końcu posiedzenia komisya obej- 
rzała niektóre przyrządy bezpieczeństwa, 
zapobiegające wylatywaniu czółenek z war- 
sztatów tkackich, przyczem demonstrowa- 
no przyrządy zaprowadzone w fabrykach 
Wikuły Morozowa i zakładzie Ramieńskim. 
Wylatywanie ezölenek powoduje w fabry- 
kach tkackich największą ilość wypadków 
nieszczęśliwych i komisya postanowiła 
zwrócić szczególną uwagę na przyrządy 
zapobiegające temu; dla przyśpieszenia zaś 
zaprowadzenia takich przyrządów we 
wszystkich fabrykach w Rosyi, postanowi- 
ła wniosek swój co do nich przedstawić 
do roztrząśnięcia ogólnego zebrania człon- 
ków towarzystwa, przy którem komisya 
jest zorganizowana, przyczem ma oną pro- 
sid, aby przyrządy te postarano się jaknaj- 
bardziej rozpowszechnić. 


Przemysł handel | komunikacye, 


Drogi żelazne. 

— Zaprowadzenie komunikacyi pomiędzy 
Warszawą i Kijowem przez Brześć-Litew- 
ski oraz Kijowem i Odesą, z pomocą wa- 
gonów sypialnych międzynarodowego to- 
warzystwa z Brukseli, natrafiło na opór 
ze strony zarządu kolei potudniowo-zacho- 
dnich, który jest przeciwnym wprowadza- 
niu obcego tabora na własne linie, gdyż 
sam posiada ka wygodzie podróżnych wła- 
she wagony, urządzone do noclegu. 

— Nowe parowozy zamówił zarząd dróg 
żelaznych południowo-zachodnich w Апай 
do użytku pociągów kuryerskich. Dya- 
metr kola rozpędowego będzie miał 2 me- 
try, motor zas o czterech eylindraclı. 

— ,Kuryer codzienuy* dowiaduje się, że 
na kolei warszawsko-wiedeńskiej dokonane 
zostaną próby zastosowania telefonów do | 
obsłagi ruchu pociągów pomiędzy stacyami. 
Warsztaty mechaniczne kolei nadwi- 
ślańskiej, mieszczące się na Pelcowiznie, | 
wkrótce będą znacznie powiększone przez | 
wybudowanie osobnej dużej remizy na u- | 


wstrzymywania | rządzenie kotlarni. Piany wraz z kosztory- 


rzy mają możność jeździć gdzie im się po- 
doba i oglądać takie piękne rzeczy, to na- 
turalnie, że mi jest trochę smutno, gdy 
wspomnę о mym losie, Ale cóżby w ta- 
kim razie mogła powiedzieć Karolcia ? 

— Biedna Karolcia! 

— Patrz pan! Ona tak będzie siedzia-, 
ła, dopóki jej stąd nie zabiorę. Kościelna 
cisza łagodzi jej nerwy; ona tu jest naj- 
szczęśliwszą, gdyż hałaśliwe zabawy innych 
dzieci sprawiają jej przykrość. Czy sądzisz | 
pan, że byłabym na jej miejscu równie 
cierpliwą ? 

Yu Róża pokiwała główką z wyrazem 
pokornej skrachy. 

Dalszą rozmowę przerwał odglos wielu 
kroków w przedsionku. 

— To dzień rewizyi grobu Aldermana— 
rzekła Róża. — Drzwi grobowca już sa 
otwarte. Zaczekajmy tu, będziemy widzieli, 
jak się to odbędzie. 

Otwarto podwoje kościoła i orszak udał 
się boczną jego nawą. Przodem szedł 
szwajcar z pozłacanem berłem w ręku, za 
nim rektor w urzędowej todze, kilku du- 
chownych w kościelnem ubraniu, nareszcie 
nauczyciel ze szkoły sierot, wraz z kilko- 
ma jej wychowaúcami. Za tym orszakiem 
wszedł nienależący doń niemłody mężczy- 
zna. Z wyrazem podziwienia spojrzał na 
młodą раге, a najego widok Jau Wybrow 
zbladł śmiertelnie, 

— To pan Baldwin, mój zacny opiekun— 
rzekła Róża, nie spostrzegłszy ani nagłej 
bladości, ani następnie mocnego rumieńca, 
który oblał twarz jej towarzysza, 

Pan Baldwin, oparty na lasce, pa- 
trywał się odbywającej się ceremonii, któ- 
ra trwatu kilka minut, poczem orszak 
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Za Jeden wiersz petitem lub za Jego 
miejsce 6 kop., ж natępstwam wrazie 
częściej powtarzających się albo wig- 
kszych ogłoszeń odpowiedniego rabata, 

Nekrologi: za każdy wiersz 10 kop, 
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sem, obliczonym na rs. 75,000, są juź za- 
twierdzone i roboty mularskie rozpoczęta 

ą jeszcze w r. b. 

— Wkrótce ma być zbudowana droga 
żelazna od Symbirska do Ałatyra. 

— Z początkiem bieżącego roku szkol- 
nego, główne towarzystwo raskich dróg 
żelaznych otwiera na wszystkich swoich 
liniach: mikołajewskiej, petersbursko-war- 
szawskiej i niższo-nowogrodzkiej około 
dziesięciu szkół elementarnych dla dzieci 
oficyalistów. 

Handel. 

— W tych dniach powrócił do Peters- 
burga z Persyi p. W. Korzinkin, który 
jeździł tam dla zbadania warunków zbytu 
towarów ruskich na perskich rynkach. 
Raport o rezultatach swojej podróży p. 
Korzinkin przedstawi towarzystwu popie- 
rania handlu i przemysłu w Petersburgu. 
Pan Korzinkin, pomiędzy innemi, zebrał 
próbki angielskich i innych towarów za- 
granicznych, cieszących się ma rynkach 
perskich największem powodzeniem. 

— Weding „Peterb. wiedomosti*, mini- 
steryum skarbu projektuje zawrzeć spe- 
cyalny traktat z Francyą i Włochami w 
kwestyi handlu zbożem ruskiem na ryn- 
kaclı wzmiankowanych mocarstw. Jak wia- 
domo, skutkiem konkurencyi ze zbożem in- 
dyjskiem, handel zbożem, pochodzącem z 
obrębu państwa ruskiego, ponosi na ryn- 
kach zagranicznych poważne straty. Tym- 
ezasem Fraucya i Włochy nie mają żadne- 
go interesu popierać handlu indyjskiego, 
znajdującego się przewaźnie w rękach an- 
glików, Jednocześnie wzmiankowane mo- 
carstwa pragnelyby- pozyskać die awyeh 
towarów pewne ulgi na rynkach w Rosyi, 
dziś bowiem skutkiem pośrednictwa komi- 
santów niemieckich, kupcy francuscy 1 
włoscy tracą znaczną część zysków, Wobec 
tego, jak donosi gazeta petersburska, po- 
wstała myśl zaprotegowania towarów wło- 
skich i francuskich na rynkach handlowych 
Rosyi przez podwyższenie cła od towarów, 
pochodzących z innych państw, z pozosta- 
wieniem dotychczasowych opłat celnych dla 
prodnkcyi Włoch i Francyi. Za swej stro- 
ny Francya i Włochy winny zaprowadzić 
cła ochronne od zboża, idącego z Indyj 
Wschodnich, Projekt powyższy ma być 
wzięty na uw. rzy rewizyi traktatów 


| Ҹа, padajge na grobowce, miały dziwnie | pan, zacznie opowiadać o bogaczach, któ- | dalit się w tymsamym porządku i wyszedł 


z kościoła. 

Stara kobieta z domu schronienia za- 
trzymała drzwi otwarte dla przechodnia, 
który wydawał się zajętym pilnie odczyty- 
waniem napisów na odwiecznych grobow- 
cach, a nie pilno ma widać było, gdyż zwol- 
na przechodził od jednego do drugiego. 

— Zaczekam na niego, aż się zbliży — 
rzekła Róża. Jan zaciął wargi i nie nie 
odpowiedział, Wstał, wyprostował się i ze 
skrzyżowanemi na piersiach ramionami stą- 
nal w njemal wyzywającej postawie. 

Bankier, poprawiając okularów, przecho- 
dzit zwolna wzdłuż północnej ściany, zaje- 
ty wciąż odczytywaniem napisów. Róża 
przeprowadzała go spojrzeniem, uśmiech- 
nięta. 

— Zdziwi się, jak mnie tu zobaczy — 
rzekła cichutko. 

O tak! zdziwił się ogromnie i stanąwszy 
naprzeciw nich, to na jedno, to na drugie 
zwracał pytające spojrzenie. 

— Janie, co to jest? Panno Warnford, 
co to znaczy? — zapytał nareszcie. 

Róża podeszła ku niemu z wesołym 
uśmiechem. 

— Jesteś pan — rzekła — w moim ko- 
ściele! Jestem tutejszą organistką. 

On wyglądał jeszcze bardziej zdziwiony, 
a i oburzony także. Ё 

— Wytłómscz mi to, Janie — rzekl, 
nie odpowiadając młodej dziewczynie, któ- 
ra teraz zaczęła przeczawać coś złego. 

— To jest bardzo jasne i nie potrzebuje 
tiómaczenia—odrzek! Jan. — Panna Waru- 
ford jest organistką w tym kosciele, m ja 
u tr jego chóru. 

— Tak! więc to wszystko? — zagadnął 
pan Baldwin. 

Jan zawahał się chwilę, alu postąpił 
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— „Nówójć wremia* donosi, iż projekt | 
nowej ustawy o miejscach sprzedaży cząst- 
kowej napojów spirytusowych, то. ji 
szczegółowo opracowany i rozesłany będzie 
niebawem władzom miejskim do zaopinio- 
wania. Nowe przepisy wprowadzone będą 
w życie najwczesniej w d, 13-ym stycznia. 
1892 roku, po upływie termino, w którym 
obowiązują jeszcze przepłsy z dnia 27-go 
maja 1885 roku. 

— W ostatnich czasach Japonia stara 
się zawiązać bardziej ożywione stosunki 
handlowe z Rosya. Dzienniki odeskie do- 
noszą, że do jednego z tnmecznych nego- 
cyantów prowadzących interesy handlowe 
z Japonią i Chinami, nadesłano z Japonii 
propozycyę nawiązania prawidłowych i sti- 
łych stosunków pomiędzy rynkami japoń- 
skiemi i Odesa. W tym celu Japonia wy- 
słać ma do Odesy wzory wytworów swo- 
ich, dla urządzenia wystawy i obeznania 
z niemi firm odeskich, " 

~ — Z Niższegu Nowogrodu donoszą, że 

w jarmarcznych oddziałach banków opera- 

cye były dokonywane w niewielkiej ilości. 

W banku państwa w tym roku wcale pie 

kapują zJota, z powodu zbyt wysokiej ce- 

ny sprzedaänej, która za świeżo wybite pół- 

imperyaly wynosi po 7 rub, t j. o 30 К, 

więcej w porównaniu z ceną giełdową. 

Wskutek lego kupcy środkowo - uzyutycoy, 

którzy w latach poprzednich byli główny- 

mi nabywcami złota, obecnie uważają, że 

wywóz złota za granicę jest dla nich nie- 

korzystny. 

— 0d 13 stycznia do 13 lipca 1890 r. 
x Buchary do Afganistanu wywieziono rn- 
skich towarów za 2,073,250 rubli, w tem 
wyrobów bawelnianych za 1,470,144 rabli, 
wytworów czysto biicharskich wywieziono 
za 111,840 rabli; z Afganistanu du Bucha- 
ry wywieziona w tymże okresie czasu to- 
warów anglo-indyjskich za 1,147,500. rubli, 
czysto afgańskich wytworów za 1,034,420 
rubli. - 

— W tych dniach rozpoczął się prze- 
wóz transportów naftowych na drodze za- 
kaukaskiej. Dotychczas wysyłają te to- 
wary tylko znaczniejsze firmy, jak; Nobel, 
lowarzystwo kaspijskie i inne. 

tych dniach handlujący rybami na 
przystani Grebnowskiej, podali prośbę do 
ministra skarbu 6 obniżenie taryfy na prze- 
wóz ryb drogą żelazną moskiewsko - uiższo- 
nowogrodzką, 

— Ruch towarów zbożowych ną drońze 
żelnznej łozowsko-sewastopolskiej, jest bar- 
Azo słaby, wbrew wszelkim oczekiwaniom; 
mnóstwo wagonów, przygotowanych w ce- 
lu zapobieżenia zalegania zboża, pozostaje 
obecnie beż żadnego użytku. Rachunki dro- 
gi za ubiegie pólrocze zamknięto z ogro- 
mnym niedoborem, wynoszącym więcej, niż 
milion rubli, Zastój obecny w wywoziezbo- 
Za ,Nowosti* objaśniają wysokim kursem 
rubla, lecz spodziewają się, że pomimo to 
stan rzeczy zmieni się na lepsze w jesieni. 

— Urodzaj śliwek w roku bieżącym jest 
niezwykle obfity w calem państwie. 
Poczty. 

— Wskutek skarg, 
krokiem i stanął орок Róży. 

— Nie, wuja — odrzekł — to nie jest 
wszystko. Panna Warnford mnie zna, ale 
nie wie, że jestem wuja siostrzeńcem, bo 
jej tego dotychczas nie powiedzialem. 

— Nie wiedziałaś о tem! — zwrócił się 
bankier dn Róży, a głos jego brzmiał, jak 
przepowiednia nieszczęścia, 

W obecności twojej, wuju i na tem 
świętem miejscu dziś także po raz pierw- 
szy dowie się ona, że ja kocham. 

— Że ją kochasz — powtórzył stary, 
siadając na stopniach ołtarza i spoglądając 
z litością ша. młodą dziewczynę, — Że ją 
kochasz! Nieszczęśliwa... nieszczęśliwa | 

— I w twojej również obecności proszę 
ją, aby mi oddala swoja rękę, Znam całą | 
twoją dobroć, cierpliwość i wiem, jak wie- 
lu wyeierpialas, Pójdź więc, najdroższa, 
i niech miłość moja zatrze pamięć wszyst- 
kiego, co przeszlaś w życia, 

Ujął jej rękę i chciał uprowadzić z so- 
by, ale Róża spojrzala na paua Baldwina. 

— Pański siostrzeniec ! — wyrzekla zla- 
mauym głosem. 

— Tak jest — odpowiedział. 

— Pójdź, Różo, pójdź jedyua ! — nale- 
wat Jan. 

Byłaby uslachala, byłaby poszła, gdyby 
nie spojrzenie starca na nią zwrócone. 

— Pamiętaj! — wymówił lente nro- 


otrzymanych przez 


czyście, 

— Rota wyrwała rękę æ dloni mło- |1 
dzieńce. 

— Zapomnij !>zawolał Jan namiętnie — 
Dość długo już tmmiętałaś; okrucieństwem 
byłoby dręczyć cię dłużej tem. wspomnie- 
niem. Czemże jest przeszłość dla chwili 
obęcnej ? 

— Wazystkiom +- odrzeki smutno pan 
Baldwin — wszystkiem, niestety, Nie czy- 
nie cl wyrzutów, Rizo, gdyż nie jesteś 
winną tomi, da się stalo; ale mój siostrze- 
niec żle postąpił względem ciebie! 

(Di c. m) 


DZIENNIK LÓDZKL 


zarząd jednego 
graficznych, główny zarząd poczt itele- 
grafów wymierzył kilka surowych kar na 

dników pocztowych ua prowincyi za 
przetrzymywanie i użytkowanie z czaso- 
pism, przesylauych pocztą. W kilku wy- 
padkach okazało się, iż urżędnicy wypozy- 
ezali obcym osobom pisma i gazety, za co 
odebrano im samodzielny zarząd stacyą, 
powierzając im inne podrzęduiejsze obo- 
wiązki. 

Przemysł. - 

— Do departamentu handlu i przemysła 
wniesiono podanie Kaupe i Czekałowa o 
wydanie towarzystwa zagranicznemu pod 
firma „F. Boifenschón i sp.* patentu na 
nowy sposób wykonywania rysunków ua 
aksamicie nieapreturowanym. 

— Towarzystwo krzyworoskich zakła- 
dów żelaznych zbadowało niedawno wielki 
piece w guberni chersońskiej, we wsi Gdan 
cewka, powiatu aleksandryjskiega. 

— Departament górniczy ministeryum 
iłóbr państwa jak donosi „Jekaterynbur- 
skaja niediela,” otrzymał od głównego na- 
czelnika zakładów uralskich zawiadomie- 
nie, że w gminie niznieturyúskiej, w po- 
wiecie wierchoturskim, w pobliżu Wierolio- 
turya, odkryto rudę platynową w wielkiej 
obfitości, 


— Besarabskie towarzystwo rolnicze 
stara Się 0 nadanie Besarabii takichże 
przywilejów, dotyczących  cukrownietwa, 


jakie są nadane krajowi zukaukaskiemu, 
Syberyi i Turkestanowi. 

„Peterb. wiedomosti* donoszą, że 
utworzyła się spółka akcyjna, w celu eks- 
ploatacyi bogactw mineralnych, odkrytych 
w roku bieżącym w powiecie nowogrodz- 
ko-wołyńskim. Akcyonaryuszami mają być 
miejscowi obywatele ziemscy i inżynier 
górniczy, N, Popławski. 

— Angielskie towarzystwo akcyjne „The 
salt Union limited* stara się u rządu ru- 
skiego o pozwolenie na dokonywanie ope- 
racy) w Rosyi. Towarzystwo ma na celu 
eksploatacye kopalń soli, urządzanie zi- 
kladów chemicznych i t, d. 

Wykształcenie przemysłowe. 

— W Petersburgu podczas nadchodzacej 
zimy mają być otwarte kursy niedzielne 
rysunkowe dla robotników fabrycznych. 

wystawy. 

— Towarzystwo żeglagi czarnomorsko- 
dunajskiej ks. Gagarina, zamierza urządzić 
w Belgradzie wystawę ruskich wyrobów. 

— Kilka przemysłowców warszawskich 
otrzymało zaproszenie do wzięcia ndzialu 
w wystawie konkursowej międzynarodowej, 
która ma być urządzona w Madrycie. Kon- 
kurs otwarty dla wszystkich przedmiotów, 
mających związek z komfortem i dobroby- 
tem życia domowego i społecznego, a szer- 
sze wymiary przeznaczone są dla przed- 
miotów ściśle połączonych z kwestyą hy- 
gieny i pożywienia. Do konkursu dopusz- 
czone będą: wina, piwa, likiery, wody ga- 
zowe, mineralne i wszelkie napoje; dalej 
jarzyny suszone, konserwy, owoce, wyroby 
cukiernicze, nabiał, mydła, perfumy, ubio- 
ry, obuwie, przedmioty kuchenne, wyroby 
Werra oświetlenie, ogrzewanie i 
t, d; b. 


8) 


Henryk Rabssoun. 


LOWY W RUBECOURT 


przekład 


їїс!епу Przystojeckiej. 


(Dalszy ciąg — pałrz Nr, 194). 


IT. 


Franciszek Real byt człowiekiem zna- 


nym, nie. jednym z tych, których płaskie 
wzmianki reporterskie ośmieszują nazwa 


„naszych znanych”, ale człowiekiem wyż- 


szego umysłu i serca, który napisał wiele 
dzieł poważnych, chwalonych i rozbiera- 
nych przez poważną krytykę, 


Syn oficyalisty z rząilowego leśnictwa, 


który dlugo przedtem mieszkał w Nancy, 
uczeń najprzód szkoly normalnej, potem 
słuchacz filozofii, a następnie docent 
uniwersytecie, przez jakiś czas należa 
falangi młodych nowoczesnych profesorów, 
zamilowanych w пацее, których coraz wig- 
cej spotyka się ла świecie, a którym to 
tylko możemy zarzucjć, że nie dość silnie 
bronią swego sztandaru. O ile szersza pu- 
bliczność zyskuje na ich odstępatwie, o ty- 


do 


e tracą uczniowie, To też i Réal, gnany 


potrzebą wyzwolenia umysłu z twardych 
pęt uniwersyteckiej rutyny, wystąpił wkrót- 
ce ж koła uniwersyteckiego. 


Jak wiela ludzi żyjących umysłowo, w 0- 


statnich latach drugiego cesarstwa, kro- 
czył on śmiało w kierunku filozofii uatnra 
listycznej, rozpowszechnionej świeżemi przy- 
kładumi szkoły niemieckiej. Musiał stanow- 
ezo zerwać % uniwersytetem, który przy- 
zuawal prawo obywatelstwa materyali- 
zmowi jedynie, Młody docent musiał opuścić 
to progi, Ale zamiast wyjść drzwiami, wo- 


2 okręgów poeztowo-tele- do Łodzi w tych dniach p. Schu ~ 


Z MIASTA i OKOLICY. 


(—) W wyższej szkole rzemieślniczej 
egzaminy wstępne rozpoczną się w drin 
dzisiejszym o godzinie 9 rano. 

(—) W gimnazyum żeńskiem egzaminy 
wstępie do wszystkich klas i powakacyjne 
rozpoczną się w przyszły wtorek, 6 godzi- 
nie 9 rano, а ukończone będą w sobotę, 
Lekcye rozpoczną się w duit 13 p, m. 

(—) Biuro sędziego pokoju VI-go rewiru 
miastą Łodzi mieścić się będzie, nie w do- 
mu p. Jarzebowskiego, lecz w domu pani 
Herman, przy miey Dzikiej, W domu tym 
są juź czynione przygotowania około urzą- 
dzenia sali sądowej, 

(—) Wstyd byłby to wielki dla zamo- 
inych obywateli naszego miasta, gdyby o- 
kazała się prawdziwą dochodząca nas wia- 
domość, Dowiądujemy się mianowicie, że 
telefony we wszystkich ezterech oddziałach 
tutejszej straży ogniowej ochotniczej mają 
być zniesione skutkiem... braka funduszów. 
Wiadomo ¡irzeciez, że i teraz szybkość alar- 
mowania naszej straży ogniowej, z rozmai- 
tych powodów, pozostawia bardzo daża do 
życzenia, co niemało utrudnia działalność 
ratunkową. Cóż więc będzie, jeżeli zabrak- 
nie jeszcze telefonów? Jeżeli już miasta na- 
sze nie może adobyé się па płatną straż o- 
gniową, toć chyba powinnoby przyuajmuiej 
znaleźć środki do utraymania straży ocho- 
tniczej, na stopie pozwalającej jej spełniać 
należycie swe zadanie. 

(—) Gwiezenia straży ogniowej ochotni- 
czej oddzialu 4 odbędą się w poniedziałek 
dnia 1 września r. b. o godzinie 5'/, po 
południu przy domu rekwizytowym od: 
działu 2. 

(—) Koncert Dziś w sali koncertowej 
odbędzie się zapowiedziany juź koncert 
basisty, p. Wladydyslawa Millera ze wspól- 
udziałem tenora p. Bruszewskiego i śpie- 
waczki panny D'Orio. Akompaniowad be- 
dzie zuauy w świecie muzykalaym piani- 
sta p. Władysław Miller, syn basisty. 

(—) Orkiestra 10 brygady artyleryjskiej, 
pod kierankiem kapelmistrza p. Kirszfinkla 
powraca jatro do Łodzi. W ciagu ostat- 
niego miesiąca orkiestra p. К. przygrywa- 
ła stale w „Pomarańczarni” w Warszawie. 

(—) Cyrk p. Ernesto Ciniselli obok in- 
nych zalet, posiada i tę, że program swych 
przedstawień zmienia często i urozmaica, 
Dziś zobaczymy pantominę w trzech obra- 
zach „Kłusownik*, osnutą na tle bistory- 
cznem, z odpowiedniemi kostyumami i u- 
scenizowawiem. W pantominie tej, która 
cieszyla się wielkiem powodzeniem w War- 
szawie, wystąpi całe towarzystwo cyrkowe 
z p. Cinisellim w roli tytułowej, 

(—) Dyrekcya szczegółowa piotrkowska 
towarzystwa kredytowego ziemskiego wy- 
stawia na sprzedaż przez publiczną licy- 
tacyę, za nieopłacenie w terminie rat na- 
leżnych 113 majątków ziemskich, obciążo- 
nych długami towarzystwa od rs, 858 kop. 
54 (Szczuki-Małe) do rs. 56,621 kop. 72 
(Łask). 

(=) Muzeum figur woskowych oraz pa- 
nóramę różnych miejscowości, sprowadza 
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(—) Napad. Przed kilku duiami w Ton, 
szowie zdarzył się wypadek, Świadczą, 
zuchwałości opryszków tamtejszych, z 
dziedziniec domn niejakiego Bahr Wh 
weszlo kilka ludzi, Właściciel dowy ү? 
styszawszy szczekanie psów, wyszej| q, 
sieni, z której ujrzał kilka sylwetek klara 
jących się do jego mieszkania. Wybieg} ~ 
dziedziniec i zapytał nieznajomych, 
żądają; odpowiedzieli mu, że przyszli 
się wody. Zażądawszy, żeby opuścili dzia. 
dziniec, Bahr postąpił ka nim kilka kry 
ków, gdy nagle rozległ się strzał. Na qq. 
głos strzału wybiegli domownicy i Еу 
В. leżącego bez przytomności na ziemi. Py. 
strzelony niebezpiecznie śrótem, В. dnje 
słabą nadzieję życia. Rabusie umkneli, 

(—) Dom rekwizytowy dla straży оруу. 
wej zbudowano niedawno w Tomaszow, 
rawskim. Dotychczas sikawki i inne yy, 
rzędzia ratunkowe stały tam w starej gy, 
pie, w której ogromnie się niszczyły, 

(—) Niebezpieczne wędliny, Pani X., 
lykając kawałek wędliny, przyniesionej o 
jednego z rzezuiköw. tutejszych, poczułą y 
gardle straszuy ból, który prayprawil ją , 
utratę przytomności, Obedhi ujrzeli, że y 
X. dławi się, postaño przeto natychmiast 
po lekarza, który z wielkim trudem wyją 
z gardła odlamek noża sporych wymiarów. 
Dzięki ostrożności, 2 jaką dokonano operą. 
суі, wypadek ten żadnych groźnych yy. 
stępstw za soba ule pociągnął. 

(>) Targi zbożowe. Wczoraj па stacyi 
towarowej sprzedauo: pszenicy 800 kor- 
cy po rs. 5 kop. 85 do rs. 6 Кор, 5, 
owsa 350 korcy od rs. 2 kop. 20 do rs, 3 
kop. 35. 

Na Nowym Rynku sprzedano:  pezenić 
400 korcy od тз. 5 kop. 90 do rs. 6 kop, 
10; żyta 500 korcy od rs. 3 kop. 70 de 
rs. 8 kop. 85; owsa 100 korcy od ys, 9 
kop. 10 do rs. 2 kop. 30; jęczmienia 25) 
korcy od rs. 3 kop. 20 do rs. 3 kop, 50, 

Popyt wogóle słaby. 

Ceny siaua, słomy i koniczyny nie nle 
gly żadnej zmianie. 

(—) Śmierć na ulicy. W czwartek j 
godzinie 2 po poladnia, Łucya Jankiewiw, 
zamieszkała na Bałutach, przechodzye uli. 
cą Zgierską, padła obok kościoła Каби. 
kiego, a gdy ją podniesiono, już nie żyła 
Zmarła liczyła 67 lat życia. Przyczyn 
śmierci były podobno straszne boleści | 
kurcze żołądka. 

(—) Nie udało się. W czwartek п go. 
dzinie 8 rano do składu towarów łokcio- 
wych p. H. przy ulicy Nowomiejskiej, we- 
szły dwie kobiety dość przyzwoicie abrm 
i zażądały towaru za kilkadziesiąt raw. 
Gdy im towar odmierzono i odcięto, w 
świadczyły, że pieniędzy przy sobie nie 
mają, proszą więc, aby im towar odeslan 
do mieszkania. Wtedy właściciel sklepu 
polecił swej sklepowej, aby odniosła towar 
tym paniom i oddała go im w doma poo 
trzymaniu należności. Obie panie wraz ze 
sklepową odjechały dorożką i zatrzymaly 
się przy jednym z domów па Görnym-Ryn- 
ku. Tu jednak, nie niściwszy należności, 
usiłowały wydrzeć towar sklepowej, która 
jednak trzymała go dobrze, krzycz. 


Rem 


¡Jal, party gorącą żądzą wyznania swej 
wiary, lab może upodobaniem w reklamie, 
stłuc szyby i wyskakiwać przez okna. 

Bo nie mogło się obejść. bez hałasu w 
czasie zasadniczych rozpraw o filozofii na- 
turalistycznej, wypowiedzianych głośno wo- 
bec licznego zastępn profanów. Gdy. się 
bowiem rozszedł rozgłos, że młody docent 
mą dar słowa i dar zręcznego ubierania 
się także, że umysł jego zdolny, a po- 
wierzchowność sympatyczna, co bardzo u- 
łatwia damom naukę metafizyki, postano- 
wiono w kołach niewieścich i uczonych 
miasta Nancy, że stosuuki z uniwersyte- 
tem, przerwane śmiercią dawnego profeso- 
ra, trzeba zawiązać nanowo. Cale wybo- 
rowe audytoryum miejscowe wysłachać 
musiało wykładu wszelkich naukowych da- 
nych o „materyalizmie i ateizmie.* 

Powstał zgiełk, hałas, zamieszanie w sa- 
lonach, jak w gołębniku, gdy z niego wy- 
płoszą gołębie. Słowem, skandal niesłycha- 
ny. Zwierzchnicy pana Réal podnieśli o- 
gólny protest. Prasa była poruszoug, mini- 
sterynm, o mało nie obalone, utrzymało się 
tylko dzięki spirytualizmowi centrum, któ- 
re chwilowo połączyło się z prawicą. 

W końci sprawea tego zamieszania n- 
stupió musiał, ule zmartwiony w gruncie 
rzeczy tem oulem zdarzeniem. 

Odtąd stał się sławnym, Nie czytano 
wprawdzie pierwszego jego dzieła, którego 
tytuk „Filozofia i polityka doświadczalna*”, 
przeswaszał niektórych, ale zyskał odrazu 
sławę zdolnego krytyka i historyka-psycho- 
loga, A psychologia wtedy zaczęła weho- 
dzić w modę. Nauka to łatwa, bo jako 
subjektywna, nio ma nad sobą kontroli i z 
lekką przyprawą patosu, może zachwycać 
prostaczków, Przytem to nauka, która po- 
doba się kobietom, 

Franciszek Real піс więc nie stracił na 
porażce i zamiast patosu w psychologii, 
stadyować zaczął sama paychologig. 
Nietylko więc zaczęto czytywać jego u- 


twory, ale zaszczytnie wspominano о nich 
w dzienikach i najprzód odebrawszy ma 
urząd, obsypywano potem zaszczytami. 
Przyjmował pochwały współbraci, -cenit 
wysoko ich uznanie, ale odrzucał zawsze 
wszelką ministeryalną zachętę. 

Żył więc el йл niemal szczęśliwie, 
w miłem ustroniu; miał wygodne mieszka: 
nie, stół dobry, utrzymanie  prayzwoite | 
czasem pewne znajomości z kobietami, któ- 
re przyzwoitemi być przestały... 

Czyż to nie lepiej, niż żyć w zależność, 
ubiegać się o pozłacane blaszki urzędowyćh 
odznaczeń i stać wytrwale, do znudzenia, 


Nie miał złudzeń о moralnej doniosłości 
wyznawanych przez siebie zasad, ale był 
zdecydowanym bronić ieh do końca życia, 
stojąc przy nich wytrwale. Ateusz, czło- 
wiek uczciwy, ex-profesor, umiał wyrógo- 
wać z serca gorzkie uczucie, powstałe tam 
przy studyowania ewangelii. 

Jego filozoficzna negacya była szczerą, 
nie ott ark ani owe je 
u innych. Krytyka jego była jasną równie 
jak filozofia, Mówił o dziełach i ludziach 
jak człowiek, który wierzy, że sprawy 
ludzkie nie mają większego znaczenia nad 
to, jakie nadajemy im sami. 

Słowem nie wzbudzał zazdrości, ponie- 
waż nie miał arzędowego odznaczenia, all 
nienawiści, bo jasność jego poglądów robi- 
la go sympatycznym dla czytelników i wy- 
zuawców. Nie wdawał się nigdy w długie 
rozprawy w czasach, których tak trudno 
jest myśleć porządnie, w których najczę” 
ściej polot młodej, niezależnej myśli dąży 
do mistycyzmu, bez wiary, zapału, uniesie- 
nia, obracając sią w kole nieokreślonych 
pragnień. 


(р, c. n) 


_ o 
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Y upaBaepie Лодзипской-Фабричной желъзной дороги доводитъ до всеобщаго cebabais, WTO Huzenomye 
nOBABHHE невостребованные получателями no Авгуета 12 (24) дня 1890 тода товары, въ caygą 
неявки владльцевъ ояыхъ BL Teyenim срока, указаннаго BS статьъ 90 Высочайше утверждена, 
общаго Устава россійскихъ желъзныхъ дорогъ, будутъ продзны еъ публичнаго торга на ланці 
Лодзь, по истечевіи со дни настоящей публикацін трехъ мЪояцевъ. 


W sobotę d. 30 sierpnia 1890 г. 
o godzinie 8 i pół wieczorem 


nadzwyczajne przedstawienie 


mn I A Время upuówria Фамилїя Haumenosanie Bier 
Nowość! Nowość! годъ, мъсяцъ и чисдо получателей груза | ih 
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tomina historyezno-dramatyezna w trzech obrazach, w na- 1500 
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towarzystwo. Role tytułową odtworzy dyrektor Февраля 23 (Марта 7) | Баршава w. c | Каманскій 2 | Oxpa 18 » 
Ernesto ( iniselli. Anpras 2 (4) г Розвнбаатъ i Книгт К 5 
П . . = Tp Д3 » JOurep» Кожи,выд. » 
Wielkie powodzenie w Petersburgu oa > Шнейдеръ 1 [мыз | 
. . „ 28 10 pe Illnepauurs 1 | Десят shen 1 5 
1 Warszawie. Мая 4 (16) ó Фрухтгартенъ 1 | Ящики 228 часовъ 2 Е 
Pat Т. toa х + 4 16 © Ротштайнъ 1 2 2 5 
Program niniejszego przedstawienia składać się będzie, n 17 2 le Азьтеръ 1 Втулки кола % | 5 
Г y П 2 > ш. Y > Василевскій Мыло простое 1 25 
prócz tego, z najlepszych numerów repertuaru i dlatego dy " 18 30 " een Т gis cd e 
rekcya pozwala sobie najuprzejmiej zaprosić Szanowną publi- м 18 % = a 1 | Koma мад sh; 
ч ió . , б 1 31 w Кодецкїй ” > 2 
czność na to rzeczywiście nadzwyczajne przedstawienie Марта 7 дераза 8) [перове а. POW PRE y Киме г» = 
z uszanowaniem Апръля 19 (Мая 1) ч Шварцъ Добрисанскій map) Домашн. вещи 166 | 
ss ili d k » 1 3 ” Экспедиторъ Госпиталь : Фисгармояія 410 
7 22 4 x Мизонеръ Предъавитель Домаши, samu 1 25 
1643—1— E. Cinise I, yre tor, KŁ ЭА, = Экспедиторъ Веровекій 1 |uaare 1 4 
Imas 7 10 а Icon aan Предъявател, пар. | Доски 672 
1 Amphaa 14 26 Ченстоховъ Ицковичъ Я 1 | петли 12 15 
auczycie 6 11 ы Домброва 1оддовекїй 25 1 ze Т Y 
a - $ ; Maa 2 1 Граница Экепедиція Бр. Трилингъ 50 axor, карти. 1 эу 
} Gimnazyum Łódzkiego ndziela lek- Марта 20 (Anptaz 1) 5 a Дедерманъ 1 | Шеретаный *1|% 
aw AiG” суі głuchoniemym, uczy ich mówić, . 8 4 © = Fa 1 | Xx0uu, бумага 2 2 
Ax poprawia mowę zaniedbaną i na Auphax 21 (Мая 3) |Aaxcxcauąpomz | Arewrerso Чаманекїй _ 1 | Съмева 6 
7 Мая 1 (13) Р Стамировскій 1 | Czuena | 18 
`7 a „ © 18 a Ф эү 1 | Съмена 3 4 
UŁ. Se o 56 » 19 31 Para Р. Д. Taeepóeprz | Иредъйвитель 5 | Xsuanaa up % | 18 
IZY TF a 5 700 Вильно Копельманъ $ 1 | Конекіе волоса 2 
ENT A de 4 Мая 28 (Loma 6) Бћлостокъ гор. eranula s 2 | Шеретаной тов, 10 w 
50, 4:3 eee Ду Апръля 10 (22) Бахмутъ Нач. станц Ительдъ һ 1 | Manyeakryp. т. a} 
m" е ылы» Маа 7 (19) Рославзь Бр. Казулины И.К, Позванскій | 2 | Канатная upawa 40 
1 Р ne francaise noś 16 > A Данцагеръ ly } 10 | 
w. A a 4 овын porox 82 
He eno = cherche une demi 4 place в 19 = и Kulloonauexik | 3 | Kannraaa пража 62 
~ A А on des lecons. S'adresser w = = 20 | Новыя рогови 11 
W КТЕ, dnia 31 sierpnia au bureau „Dziennik Łódz- »  & 16 " 2 pe Маркусъ Bou». | 2 | Канатная пража | 40 
1890 г. ki* sous la lettre Е. 24] Марта 26 (АпрЬли 7) | Кельце Маргузесъ Предъяњитеёзь [пар.| Брусья 700 
1641-3-1 1630—3—1 
rylantowy $ Утеряна 


подлинная квитанція ДОДїниской Row. 
торы Росеійекаго Общества ?рацедор 
rowy 1544 г. выданная 20 Tat с тош 
aa № 3,479,408 на принитый къ orapie 
къ въ Самару товаръ на имя „um 
явптеля кпитанцін“. А потому прашу 
єчитать скизанпую кпитайцію parsi- 
ствительной и для уномимутаго (Mex. 
ства необязатезьной. 
г Лодзь 16 августа 1890 г, 


16431 р, р, W" Ginsberg. 
Stanislaw Ginsberg, 


„Młody człowiek, ry 4 klasowej SZKOLE REALNEJ$ 


F AJ E R W E R K poszukuje lekcyj. Oferty pod lite-| $ 
profesora pyrotechniki z Ki-|rami M. б. proszę składać w admi- z PENSYONATEM 
przy ulicy Wschodniej Nr. 80, (drugi dom od ulicy 
Z zezwolenia Władzy Szkolnej 


j owa nistracyi. 1639—3 — 1 
Pe Dzielnej) 
м р „Maksa, STANCYA dla uczniówiż ZAPIS uczniów odbywa się codziennie. KURS 
Wejście 30 kop. Dzieci 10 кор. Łódzkiej Wyższej Szkoły Rzemieślniczej | NAUK rozpocznie się z pomoca nauczycieli rzą- @ 
Miejsce siedzące na tarasie, oprócz Висина 24, 19 Y dowych. . 


¡Sai É Mam honor zawiadomić Sz. Rodziców 
wejścia 20 kop. i Opiekunów, iż z początkiem b. roku 


szkolnego otworzyłem stancyą i jako by- 

KONCERT ły uczeń wymienionej szkoły, zapewniam, 

х obok troskliwej opieki, pomoc w naukach. 

rozpocznie się o godz. 4 po pół. W. Zarzycki. af CJ 3 
Początek fajerwerków 0 zmroka. 1642-3-1 жа Ana + д : 


1628—3—1|Za zezwoleniem Władzy Szkol- 


Ogród Bendorfa. nej Gimnazyum Filologicznego 
. otworzyłam \ 
Weis 4,5 wanton я |Stancyądla Uczniów 


sierpnia 1890 r, 


Ostatnie przedstawienie|, | ul. św. Besedykts N. 795, 
słynnej pary. strzelców: Polecając takową Sz. Rodzicom 


è i Opiekunom, zapewniam staranną 
Kapitana Fowler 


i troskliwą opiekę nad powierzo- 
m. fe nemi mi studentami 
i Miss Nelly Frazell, 
w połączeniu M. KAMOCKA. 


z szacunkiem 
z KONCERTEM |7 w ri 


- i al 
orkiestry 3-go batalionu. strzelców puacelajgos | 


z Gostynina pod dyrekcyą kapel-| _ HERBATA SIROCCO 


mistrza Dmochowskiego. ei » oraz znajdujące się juz w powszechnem użyciu a obecnie znako- 
4 1 "ym име шь ро micie ulepszone papierosy niesklejane w białej bibutcs 
= Królestwo Polskie 
E М 
£| Bracia Thursz 


+ о А 
33 
о godzinie 4 po południu. Dwa Łód. 
2) od 8—9 wieczorem. А urzezwiajgen 3) 


W niedzielę: początek koncertu|< q 
Warszawa 4 
rzedstawienia: 1) od 6—7; ul. Przechodnia) (Piotrkowska 23) 
I 
Кайф rzeds i 1590—0—2 
Белим я змы а. в 10 sztuk 6 kop., 5 sztuk 3 hop. me | 
, 1— 
eze nie praktykowane numery. Dr. Jakob Kohn 


Wejście 30 kop. Dzieci 15 kop. DO AMERYKI. 
Se | | m 908 MEJ af 


Hio robami kobiet i pe Д, ie do 11 
i z! епп 0 | 
W 420 b m. a miexakanía ташу i od 4 do 7 po poludnin, Piotrkow- Bilety jazdy | 
SKRADZIONE zostały |sks, róg Zielonej, dom S. Wiślickiego Ж у jazdy | 
45 (nowy). 1484—15—6 NAS| Holendersko ame- 


dwa rewersy "I rykańskiego Тона» 


Przełożony Лодзинская Фабричная желі 
anan дорога 


Ј. MEJ ‚ER. Santora mern: замн а 


1617—6—1 xa К. Berepa, объ yroph дублаката s+ 
кладной M 45069 на товаръ ÓTnpanir 

ный Iman YA дия т. r. со ет Jom m 
or. Мироновка, Ynpanacaie Лодвинохої 
Фабричной Желћаной Дороги бинъ ol 
являеть, что уцомняутый дубликату BŁ 
кладной считаегъ медъйстлительпымь. 
1633—3 -1 


FABRYKA TABACZNA w Petersburgu 


A. N. SZAPOSZNIKOWA 


poleca nowy wyborowy gatunek papierosów niesklejanych 
w białej bibulce 


BALLADYNA 


10 sztnk 10 Кор, 5 sztuk 5 kop. 


Дөдзинекая Фабричная желі 
зная дорога 

Велёдствів запвлсніц товароотирать 
хя Ф. Киндермана, объ утеръ дубзаст 
накладлой M 52127 на товаръ ori 
вленный Августа 2 (14) дна T: r: 007 
Лсдаь на ст. Esens, Yupunaęnie Joye 
ской Фабричной желЪачой дороки aa 
объявлястъ, что упомянутый yaur 
накладной считаетъ недъйотвитедьнызь 
1631--3—1 


Лодзинская Фабричная At: 
зная дорога 


сииъ объяяляетъ, что Августа 17 M 
qua © г. въ 10 часовъ утра ma товари 
станцін Лодаь, будутъ · продаваться 

spina 3 бочни виногр.. aana sbo 
18 пуд 20 Фунт. npuówajuia [maa * 
дия ©. г. со ет. Варшава ио warsi 
№ 60,000 отъ И, Вайиштайпа для mp 
Явителя дубликата. 1632-1 


Zaginela karta pobytu, 
wydana z gminy Radogoszcz, 1 
imię Stanisława Chizego. 

Łaskawy znalazca raczy sluji 
takową w magistracie m. Łodzi. 
1634-1 


Wyłączni reprezentaaci na całe 
yią p 


1218/29 -ejujadnz 


Panom Fabry kanton i Technikom !! 
Polecamy 


gotowe krążki celluloidowe 


wyrobu fabryki „NATALIW* 


do uszczelniania kotłów, maszyn, rur 


po odbytych w Wiedniu studyach powró- 


а до tona"! Com еч mer do 13 POTRZEBNY jest od 15 wrześii 


pokój umeblowany. 


Oferty proszę składać pod lit. B 
w administracyi „Dziennika oir 


rozpoczną się z dniem 25 b. m., а za- 
pay trwać będą do 1 (13) września т. 
ko pra | marc i sra z 
lam lekcyj muzyki gry fortepianow 
w domach prywatnych. 


; 7 "2 twa żeglugi pr- 
obydwa wystawione przez Ignacego i Leo- sako owych I wodnych. Krążki cellulol- R т or E 
1) ma Te tid 4.16 i 889 W | ¿ klasowej ШШ dowe są tanie Virwele, казыр dee: w KANTORZE е дуне, эзне kiego". = у, „16800 
) J £ gumę i az arkuszach, e > : > 
an Wiktora lo pray ul. Piotrkowskiej 507/66 lekoye HNOS wycinania dają moe bezużytecz. |] MAURYCEGO LUXEMBURGA, | PRZYBŁĄKAŁ she 


łatny za rok od Пасу wystawienia: 
mo у 4. 20 Listopada 
arskich, płatny tak- 


nikt wyż 
E , gdyż 
po zrobionem zastrzeżenin, takowe żadnej 
wartości nia maj. 1638—3 


nych odpadków. 
Skład artykułów technicznych 
STAWIROWSKI i S-ka 


w Łodzi, ul. Piotrkowska, dom 8. 
рен. 


Jeneralnego Ajenta Towarzystwa | 


w Warszawie, Erywańska 6. | WIEPRZ 
szelkie objaśnienia szybko i bezpłatnie prawy właściciel za odowodiekim 


Konstanty Andrzejaczek. odebrać go moze od ogrodnika 
ty one Paradyzie. 1635—1 


0 Knichowiecki Дозволено Г = arni „Dziennika Łódzkiego”. 


2) na ra 110 w, 
1889 na małż. tow 


ly 


